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Wiódeń. — Warszawa. — Dodatek nadzwyczajny: Wykaz porównawczy zabitego we Lwo- 
wie bydła rogatego w latach 1838 i 1639. — Wykaz spławu Dniestrem koło Zaleszczyk w r. 
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Wiadomości krajowe. 


— Ze Lwowa, — 

JCKHMość raczył posadę nad-komisarza policyi, 
uwolniona przy c. k. dyrekcyi policyi we Lwo- 
wie, nadać najłaskawićj urzędujacemu w Pod- 
górzu komisarzowi drugiego rzędu, Janowi 
Altm ann. Opróźnioną tym sposobem posadę 
komisarza policyi drugiego rzędu nadał wysoki 
nadworny urząd policyi i cenzury, praktykantowi 
konceptowemu, Ludwikowi Hirschberg. 


Wiadomości zagraniczne. 
Hiszpanija. 


Memorial des Pyrćnćes donosi z Saragossy 
pod d. 25. grudnia: »Adjutant i sekretarz księ- 
cia de la Victoria, brygadyjer Linage, o- 
Uzymał za znany swój list adres z podzięko- 
waniem od naszćj milicyi narodowćj. W danćj 
Da to odpowiedzi obstaje przy wszystkióm, co 
W onym liście imieniem Kspartera powiedział. 
— Szef karlistowski Bosque chciał opanować 
Ginebrozę , lecz go ze stratą odparto.« 

Dzieńnik Commerce z d. 81. grudnia zawióra 
następujące wiadomości z Hiszpanii: »Dnia 22. 
wieczorem przybył do Madrytu oficer z głównćj 
kwatóry armii aragońskićj. Ma być oddawcą li- 
stów ksiecia de la Victoria: jednego do Kró- 
lowéj, drugiego do ministrów, trzeciego do księž- 
nćj. Przy odjeździe tego oficera (20. lub 21.) 
wódz naczelny dla słabości z łóżka nie wstawał, 
Wszelako cierpiacy stan jego zdrowia najmniej. 
Szćj nie wzniecał obawy. Co się depeszów do- 
pé, tyle wiadomo tylko, Że je na radzie ga- 

'letowyćj odczytano i że ministrowie mieli wie- 
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czorem długa naradę z Królową. Ponieważ Ga- 
ceta de Madrid z d. 28. nic o tém nie donosi, 
więc wyprowadzają z tego ten wniosek, Że owe 
depeszo nie sprawiły oczekiwanego zadowolenia 
ministrom. — Zresztą nic nowego z teatru wojny. 
W Bajonnie głoszono, że Cabrerze zdano 
główne dowództwo nad wszystkiém wojskiem 
karlistowskićm.a 

Jedno -z pism barcelońskich donosi pod d. 17. 
grudnia, żę Perez Davilla, stronnik hrabiego 
Espana, zamordowanym został na moście 
w Mebenti, o dwie /eguas od Bergi, na rozkaz 
karlistowskićj, junty Katalonii, którćj był człon- 
kiem. 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Od d. 10. stycznia r. b. wchodzi w moc no- 
we urządzenie poczty, z jednakowa o- 
płata listowego w ilości jednego penny. Podo- 
bnie jak członkowie parlamentu , i Królowa tak- 
że jest uwolniona od opłaty listów. Nowa opła- 
ta od listów ma być pobićrana za pomocą sprze- 
daży stęplowanych kopert, lub odrzynków pa- 
pióru, mających być przylepianemi, albo stę- 
plowaniem papiéru na listy, co każdemu na 
poczcie okazać wolno. Tym sposobem opłata 
pocztowa zawsze naprzód złożoną być powinna. 


Osoby tak rossyjskiego jakoteż austryjackiego 
poselstwa w Londynie, są w téj chwili bardzo 
zajęte. »Baron Neumanne tak donosi Cou- 
rier »który przybył tu z poleceniem osobnćj 
misyi na dwór londyński, obejmuje rolę księcia 
Esterhazego w układach pod względem spra- 
wy wschodnićj, które zaraz po świętach Bożego 
Narodzenia rozpocząć się maja, a hrabia B ru- 
pow reprezentować będzie Mossyję w miejsce 
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czcigodnego hrabi Pozzo di Borgo, który 
przez niebezpieczny stan zdrowia nie jest w sta- 
nie czynić dlużćj zadosyć obowiazkom swego 
dyplomatycznego powołania. W towarzystwach 
dyplomatycznych sa powszechnie tego zdania, 
że ponieważ zamiary Rossyi tak bardzo z inte- 
resami Anglii zgadzać się nie mają, jedyna prze- 
szkodą, która może jeszcze spokojnemu róz- 
wiązania téj zawikłanćj sprawy na zawadzie stoi, 
jest zapewne tyłko zwlekane dotad przyzwolenie 
rządu francuzkiego.* 

Głoszą, że lord Brougham chce na przy- 
szłe lato odbyć podróż do Ameryki. ` 

Obawy o nowe powstanie chartystowskie w po- 
łudniowćj Walii, w okolicach Merthyr-Tydwilu, 
zdającego się być istotnóm ogniskiem zaburze- 
nia, ciagle sie pomnażaja. Atoli Chartyści z ta- 
ką teraz przezornością i tak tajemnie do dzieła 
się zabićrają , że władze mimo przekonania swo- 
jego o knowanóm ciagle sprzysiężeniu , nie mo- 
ga mieć dostatecznych dowodów przeciw pew- 
nym osobom, by uwięzienie ich w obliczu pra- 
wa usprawiedliwić. — Rząd uznał za rzecz po- 
irzebną liczny oddział policyi wysłać ze stolicy 
do Monmouth, gdzie się lękają zamachu Char- 
tystów, celem uwolnienia swych uwięzionych 
towarzyszy. — Znany demagog Feargus O' Con- 
nor stał się przed kiłku dniami przez podże- 
gejące mowy, na zgromadzeniu chartystowskićm 
w Bradford (Yorkshire), powodem do zaburzeń 
spokojności, w skutek których tamże z miasta 
Hull wojsko posłano. 

Za danym przez Manchester przykładem w o- 
pozycyi przeciw ustawom zbożowym, poszło 
także miasto Glasgow. 

Na prośbę piekarzy w Belfast, ażeby pozwo- 
łono wprowadzać zagraniczną makę do Irlandyi, 
odpowiedział urząd skarbowy, Że nie jest mo- 
cen dać takiego pozwolenia. 

Dominikan Ojciec Mathew czyni w Irlan- 
dyi w usiłowaniach swoich przeciw występkowi 

ijaństwa tak prędkie i nadzwyczajne postępy » 
że w mieście Korku 16 sprzedających wódkę o- 
głosiło się w niemożności płacenia, a także 
w Limeryku kilka szynków dla braku gości 
zamknąć musiano. 

Doniesienia z Abuszechr (w pismach angiel- 
skich) bez daty, opióćwają, Że książę Wielko- 
rządzca Szyrasa tamtejszego gubernatora odwó- 
łat i oczy wyjąć mu kazał, za tegoż 'postępowa- 
nie z admirałem angielskim. Tym czasem dóm 
cła zamknięto, i wszelkie interesa zatamowa- 
nemi zostały; jednakże nowy gubernator wydał 
rozkaz , by związki handlowe znowu przywrócono. 

Według listu z Indyj Wschodnich , armija tam- 
tejsza ma być powiększoną 12 pułkami pie- 


choty i konnicy, nie licząc posłanzgo tamże nie 
dawno wojska europejskiego. Sadza, Że w przy- 
szłym roku kędzie potrzeba do tej służby 700 
do 800 kadetów. Posiłkami temi ogromna wscho- 
dnio-indyjska armija jeszcze się o szósta część 
powiększy; już sama armija bengalska będzie 
liczniejszą , niźli cała armija angielska w czasie 
pokoju. — Dzieńnik Argus twierdzi, Że dwa 
okręty o siedmdziesiąt cztórech działach i jedna 
fregata, otrzymały rozkaz być gotowemi do jak 
hajprędszego odpłynienia do Chin, dla bloko- 
wania portu Makao, łącznie z trzema okrętami 
parowemi. Wiadomość ta wszakże jeszcze po- 
twierdzenia potrzebuje. 


Francyja. 


Na posiedzeniu izby deputowanych 
dnia 28. grudnia, prezydujący najstarszy wiekiem 
P- Nogaret, pożegnał się w mowie, w którćj 
z pochwałą wspomniał o zmarłym wtym czasie 

eputowanym, panu Merlin (z Awejronu). Po- 
czóm p.Sauzet zajął krzesło prezydenta i miał 
mowę , w którćj dziękując naprzód za ten nowo- 
wyświadczony mu zaszczyt, tak dalćj rzecz pro- 
wadził: Władza prezydenta jest Waszą; po- 
winna być równie Życzliwa jak stała, ponieważ 
wyszła z własnćj woli WPanów i władzę ich re- 
prezentuje. Myśl ta będzie dla mnie ciąglóćm 
prawidłem, a zarazem, jak nie walpię, szanownych 
współpracowników ożywiać będzie, których winien 
jestem WPanów głosowaniu. Biuro WPanów 
z wszelką gorliwością przyczyni sie do nadania 
pracom naszym porządku i owego ducha sku- 
tecznej i wytrwałćj czynności, który bez pospie- 
chu pozyteczne skutki zapewnia. Wszystko po- 
wołuje nas do ważnych prac: zdania zdają się 
być, więcćj podzielone, niż burzliwe, Każdy z nas 
czuje potrzebę szczćrych i głęboko w rzecz wni- 
kajacych rozpraw. One same tylko moga ideom 
iinteresom nadać owę stałość, równie ważna tak 
dla kraju jak dla parlamentu. Szczórość roz- 
praw naszych przystoi naszćj niepodległości ; 
ich godność moc ich powiększa. Wszystkie 
walki nasze będą parlameotarskie. (Bardzo do- 
brze!) Izba jest teraz ostatecznie ukonstytuo: “ 
wana.« Następnie wyznaczył prezydent przez losy 
wielka deputacyję, dla złożenia Hrólowi Życzeń 
szczęścia w dniu Nowego Roku. — Po skończe- 
niu publicznego posiedzenia deputowani zebrali 
się w biurach, dła przystapienia do wyboru człon- 
ków komisyi, mającćj zająć się projektem do 
adresu, odpowiadającego na mowę z tronu. To- 
czone przy tćj sposobności uprzednie rozprawy 
o mowie z tronu, były czcze; zajmowano Się 
mianowicie Algiórem i Wschodem. Pod wzgle* 
dem Algićru zgodzono się poniekad, Że należy 
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zezwolić na pieniadze, których rząd wtćj chwili 
Się domaga. —— Wszyscy ministrowie oświadczyli 
w swych biurach, że wraz z budżetem ma być 
przedłożony wniosek do ustawy o przemianie 
rentów. W drugićm biurze zapewniali pp. Teste 
i Duchatel, że o wszystkich ważnych spra- 
wach panuje największa zgodność w gabinecie. — 

ybór komisyi do ułożenia projektu do adresu 
Padł na następujących członków, przyczóm kan- 
dydaci ministeryjałni stanowczą większość otrzy- 
mali. Piérwsze biuro: p. de Remusat, 
Przeciw panu Jacques Lefebvre; drugie biuro: 

: Legentil, przeciw p. Billault; trzecie 

iuro: p. Staunac, przeciw p. Ganneron; 
Czwarte biuro: p. Benjamin Delessert, 
Przeciw p. Mayguin ; piate biuro: p. Calmon, 
Przeciw p. Ducos; szóste biuro: p. Ques- 
nault, przeciw p. Lherbette; siódme biuro: 
P. Lacrosse, przeciw p. Abatucci; ósme 
biure: p: Dumon (de Lot et Garonne), prze- 
eiw panu Odilon - Barrot; dziewiąte biuro; p. 
de Malleville, przeciw p. Lanyer. — We- 

lug przepisów izby, jéj prezydent przystępuje 
de jure do komisyi, która przeto z dziesięeiu 
członków się składa. 

Komisyja zatrudniająca sią adresem izby pa- 
rów już się kilkakrotnie zgromadziła. Miano- 
wała pana Roy swym prezydentem, a pana 
Portalis swym sprawozdawcą. — Pomieniona 
komisyja chce do adresu włożyć paragraf, chwa- 
lacy czujność przeszlego gabinetu pod względem 
Hiszpanii, czóm niejako ministeryjam Molego 
chea mieć przywróconóm. 

Arcybiskup paryzki IKs. Quelen, umarł 
dnia 34. grudnia o godzinie 10. przed południem. 

Moniteur z dnia 31. grudnia zawićra: Dwa 
listy z Konstantynopola z dnia 4. grudnia, któ- 
rych augszburaka Allgemeine Zeitung z dnia 28. 
udziela , zarzucają admirałowi Lalande w kłamli- 
wém obwinieniu , Że on zdradę Kapudana Baszy 
Die tylko pochwalał , ale wspićrał nawet i do 
tego zachęcał. Upoważnieni jesteśmy do oświad- 
czenia, Że w tóm nióćma ani słowa prawdy. 

Moniteur z dnia 29. grudnia zawióra donie- 
stenie, Że margrabia de Crouy- Chanel 
niem wprzódy stawił się dobrowolnie do wię- 
Zienia Conciergerie. Á 

Jenerał dywizyi, par Francyi i były ambasador 
rancuzki na wiódeńskim dworze, książe Ca r a- 
Man, umarł w Montpellier. 

W liście z Algióru pod dniem 21. grudnia do- 
noszą : »Pogłoski , które sie w naszém mieście 
rozeszły o stoczonćj od Maison carrée potyczce, 
e ag Arabowie 3 do 4000 ludzi utracić mieli, 
Ka bezzasadne. Wielkie zwycięztwo to skoń- 

Jio się na zupełnie nieznacznym skutku. Do- 


myśliwaliśmy się wprawdzie zaraz: z poczatku, Że 
wieści te przesadzonemi były; sadziliśmy jednak- 
że, Że pod Maison carrée Arabom porządna 
naukę dano. Atoli jak nas zapewniają oficerowie 
przybywający z Metydszy, prawie tylko stu Ara- 
bów na bojowisku poległo. Marszałek Valóe 
pemimo znacznych posiłków, nie zdaje sie mieć 
zamiaru wyruszenia na nieprzyjaciela, a wojna 
podobno aż do przyszłćj wiosny tyłko wewnatrz 
Metydszy. prowadzona będzie. Posiłki, które na 
pokładzie ostatnich okrętów z Francyi do Algićru 
przybyły, wynosza przeszło 3000 ludzi. Na 
pochyłości Sahelu stoi teraz straszna linija 
obronna, i wszystkie obozy etrzymały posiłki, 
dla czynienia wycieczek na nieprzyjaciela. 
Zresztą stan pasz zawsze jest jednakowy. Zy- 
wności są drogie, a targowiee próźne.« 

Moniteur Algerien zawióra wiadome już do- 
niesienia o potyczkach zaszłych na d. 44.15. grud. 
pod Belida, w których Arabowie klęskę ponieśli 
160 do 70 zabitych na placu zostawili, podczas 
gdy Francuzów tylko dziesięciu zabito, a dzie- 
więćdziesiąt cztórech raniono. Dziwne jest po- 
danie wtym raporcie: »Na Koleah i wschodni 
obóz nie uderzono. Przez co na. statku paro- 
wym Neptun do Tulonu przywieziony: raport, 
o potyczee zaszłćj na dniu 17. pod Maison 
carrée, w którćj Arabowie kilka tysiecy ludzi 
utracić mieli, tém watpliwszym się zdaje, ileże 
i ministeryjalne dzienniki od czasu piórwszego 
telegraficznego, podobnież tylko na zeznaniu ka- 
pitana okrętu uzasadnionego doniesienia, już 
więcćj otćj potyezce nie nadmieniają. — W pro- 
wincyi onstantynie panuje ciągła spokojność ; 
przeciwnie zaś w prowincyi ©ranie, pot Mosta- 
genem, pomiędzy krajowcami zostajacymi na 
żołdzie francuzkim a Arabami Abd-el-Kadera, 
zaszła potyczka, o którćj jeszcze na szczegóło- 
wych doniesieniach zbywa.. 


Hołandyja. 


Na posiedzeniu drugićj izby Stanów jene- 
ralmych dnia 27go grudnia, główny wydział 
zdał sprawę z tymczasowego budżetu (ustawy. o 
kredycie.) Okazuje się ztego, że rząd przystał, 
ażeby przeszłoroczny budżet tylko na sześć a nie 
na ośm miesięcy był przedłużony, i ażehy zapis 
w wielką księgę długów, z 15 na 6 milijonów 
pomniejszono. Z tych także nie więcćj -jak 
500,000 zirćń. ma być wydziałowi wojny prze- 
kazanych. Mimo tych modyfikacyj czyniono u- 
stawie tćj we wszystkich wydziałach zawsze je- 
Szcze rożne zarzuty. Mianowicie nalegaja na 
otwartszy wykaz sianu skarbu i na przyrzeczenie: 
przejrzenia ustawy zasadniczćj, zniesienia syndy- 
katu umarzającego, przeMszałcenia powszechnćj 


kamery obrachunkowćj i poddania spraw osadni- 
czych pod odpowiedzialność. Publiczne debaty o 
sprawie skarbu miały daléj toczyć się dnia 28go 
g'udnia w południe. 


W dzieńniku Handelsblad czytamy: aw bru- 
xelskich i paryzkich gazetach znajdują się pry- 
watne doniesienia, niby z Hagi pisane: o zbie- 
gowisku ludu w zachodnićj części stolicy , o ob- 
wieszczeniu burmistrza wzywającego mieszkań- 
ców do spokojności , o wybiciu okien burmi- 
strzowi w Amszterdamie i t. p. Wiadomości te 
pominęlibyśmy milczeniem , gdyby w nich 'za- 
razem mie było mowy o stanie zniechęcenia, 
jaki w tćj chwili ma panować w Holandyi, a 
który tak dalece miał się rozszćrzyć , że umy- 
sły do powstania, a nawet do rewolucji: sa u- 
sposobione. Dla czytelników w Holandyi było- 
by rzeczą dostateczną wspomnićć tylko o tych 
doniesieniach pism belgijskich , by politowanie 
ich nad tak falszywemi wieściami wzbudzić ; 
wszelako dla cudzoziemca, któremu mniej są 
znanc stosunki naszego obecnego położenia, na- 
leży sprostowanie umieścić. W Holandyi Żadne 
bynajmnićj nie pojawia się zniechęcenie umy- 
słów. Jedyna zaszła okoliczność jest to poróż- 
nienie względem niektórych punktów między 
rządem a reprezentacyją krajową, poróżnienie, 
do którego nieszczęsna rewolucyja belgijska 
z swemi smutnemi skutkami powód dała. Po- 
różnienie to będzie i powinno być wkrótce za- 
łatwionóm. Leez w Żadnym przypadku nie 
przejdzie takowe za obręb sali posiedzeń Sta- 
nów jeneralnych. Naród holenderski w zaufa- 
niu i ze spokojnością powierza władzom pań- 
stwa staranie o swe interesa. Francuzkie i bel- 
gijskie pisma mogą, skoro te władze państwa 
przestaną być u nich zgodnemi , marzyć © po” 
wstaniach i oderwaniu się od całości; lecz spo- 
kojny i rozważny Holender brzydzi się wszel- 
kiemi demonstracyjami ludu, które bardzo czę- 


sto do zniszczenia rzeczy porzadku wiodą, ale - 


nigdy nie przyczyniają się do podniesienia po- 
myślności kraju.< 


Szwajcaryja. 


Gazette di Milano zawićra nastepujacy pry- 
watny list z Lugano {w kantonie Tessyn) pod d. 
24. grudnia: »Co się dotyczć wolności, którćj 
imieniem prawny nasz rząd uchylono, nic nie 
widać w naszym kantonie, jak tylko co na drze- 
wach wolności jest napisano; w istocie nainie- 
znośniejszy ucisk panuje. Co dzień odbywają 
się śledztwa po domach; więzienia są przepeł- 
nione; u wszystkich tych, Którzy z wielkić; za- 
sady rewolucyjnćj: Ote-toi pour que je my 
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mette, *) nie spodziewają się mieć korzyści, pa- 
nuje największe zniechęcenie. Jeżeli dalćj tak 
trwać będzie, najsmutniejsze skutki przewidywać 
niozna.» 

Prussy. 


Pisma berlińskie donoszą pod dniem 2. stycz- 
nia: Król. pruski prezydent najwyższego trybu- 
nału, Henryk Dietrych de Grolman, ob- 
chodził dnia wczorajszego swoje stuletnie uro- 
dziny. 

Z najnowszego wykazu liczby niższych arzęd 
ników sprawiedliwości przekonywujemy się, Že 


takowi mimo dawanego przez władze rodzicom , 


i opiekunom napomnienia, by swych należących 
od uczenia się prawa wstrzymywali, bynajmvićj 
się tak dalece w ilości nie pomniejszyli, jakby 
myślóć należało. Obecnie pracuje bezpłat- 
nie przy róźnych sądach jeszcze przeszło 
2000 młodych prawników, jako sus- 
kultatorów i referentów , tak, iż w porównaniu 
zrokiem 1887, w którym ich liczba znacznie 
wygórowała, jest ich mnićj tylko o 364. 


Królestwo Polskie. 
— Z Warszawy d, 5. stycznia, — 


Naj. Pan reskryptem z d. 6. (18.) grudnia r. 
z. uwolnić raczył Stefana hrabiego Gra bow- 
skiego, na jego własne Żądanie, od obowiaz- 
ków ministra sekretarza Stanu Królestwa Pol. 
skiego; w jego zaś miejsce mianował pomoc- 
nika ministra sekretarza Stanu radzce tajnego 
Ignacego Turkułła. (GP) 


Rossyja. 


Jak z dobrego żródła dowiadujemy sie, około 
8000 wielblądów , objuczonych bagażami. i amu- 
nicyją, towarzyszy wyprawie do Chiwy, która za 
Orenburgiem przez długie stepy ma odbywać 
pochód, a gdzie te zwiórzęta, znane z wytrwa- 
łości, siły i poprzestawania na czóm-kolwick, 
przydatnemi być moga. Pod imieniem Kozaka 
Ługańskiego także zagranicznćj publiczności 
przez swoje przyjemne z Życia ruskiego ludu 
czerpane powieści , znany Dr. Dahl, który gu- 
bernatorowi jeneralnemu Orenburga Per o w- 
skiemu jako urzędhik de szczególnych pole* 
ceń jest dodany, towarzyszy mu wtój wyprawie: 


Turcyja. 


Donoszą z Konstantynopola pod dniem 24 
grudnia, że bawiący obecnie w téj stolicy Książę 
Serbski Michal, mial dnia 23go posłuchanić 
u Sułtana. 


3) Uchyl się, abym ja zająć mógł twoje mięys 


NOWINE LWOWSKIE 

Dnia 12. b. m. był u JKMości wielki obiad, 
a po poludniu były pokoje. — Dnia 10. w miej- 
skićj , redutowéj sali odbył się koncert pana 
Luigi Ricci, na którym bardzo mało słu- 
chaczów było. Na chlubne wspomnienie zasłu- 
guje w tym koncercie utwor muzyczny na for- 
tepijan i skrzypce, bardzo pięknie i trafnie wy- 

onany przez pannę Kunegundę Wolf i 
papa Broch, równie jak i uvertura z opery 

rima Donna. — Zapusty zaczęły się d. 12. 
reduta, na którćj ze sto osób było; jednakże 
nie długo trwała, bo o godzinie piórwszćj już 
pogaszono świóce. — Ztém wszystkićm na dal- 
Szy ciag zapust mamy najpiękniejsze widoki, i 
spodzićwamy się, iź mającym wielką chęć tań- 
czenia , zadosyć się stanie. l tak u JKMości 
najdostojniejszego Arcyksięcia , cywilnego i wo- 
jennego Gubernatora jeneralnego, będzie pięć ba- 
lów, to jest: dnia 44go i 28go styeznia, 11go 
i 25go lutego i 2go marca. U Jego Excelen- 
cyi gubernijalnego prezydenta barona Kriega, 
który już w tym tygodniu jest spodziewanym, 
nastąpią z kolei niedziclne wieczory, które już 
od wiełu lat obrazu zapust bardzo przyjemna, 
wytworną i świetną część przedstawiają. Jenc- 
rał komenderujący ma także dać dwa bale; 
prócz tego i salony kilku najpićrwszych domów 
przyczynia się również do urozmaicenia zabaw. 
l tak u hrabi Alexandra Fredra, hra- 
bi Komorowskiego; co sobna u hrabi 
Mirosnowskiego;tudzieźż u barona fiarnic- 
kiego, księcia Lichtenstejna, hrabi 
Stadnickiego i innych, na których sie już 
mniejsze juź liczniejsze towarzysiwa znajdować 
mają. — O kształcie teraźniejszćj mody nad- 
mienimy tu w krótkich, pobieźnych słowach. 
Nie masz Żadnćj wątpliwości, Że w nićj wy- 
tworność razem z wdziękiem jest połączona; 
ale jak wszystko w świecie, tak podobnież i 
moda wiecznóm obraca się kołem: co niegdyś 
było, czemuśmy niedawno się dziwili, i cośmy 
późnićj sami wyśmiewali, wraca znowu, a my 
się tóm pysznimy i Życzylibyśmy sobie, aby nas 
podziwiano ; jakoż i zdarza się niekiedy, iż je- 
dni drugim tę mała grzeczność wyświadczamy. 
Ubranie głowy stanowią teraz małe czćpeczki, 
tudzież siatki z złota i sróbra.  Zawoje arab- 
skiéj formy sa gazą albo fręzlami przyozdobio- 
ne, ni to korónkami. Ale, ale, korónki! Te 
stare, na pół zbólwiałe tkaniny wstają znowu 
z swoich pudełek, jak gdyby z grobów i wiesza- 
ja się u głowy i u sukni; sk ony teraz szczyt- 
nościa modućj elegancyi, podobnie jak za cza- 
sów francuzkich Ludwików! Największa wv- 
tworuość zaś w sukniach stanowi teraz ailas 


białego lub innego jasnego koloru, w złote ż 
sróbrne kwiaty, zowią go atłasem Medicis; 
jużto samo nazwisko zawićra w sobie: smak 
i kunszt razem, a zwiazek tych dwóch po- 
mysłów nasuwa nam na myś] najpiękniejsze , 
misterne dzieło plastyki starożytnćj . . . Lecz 
dosyć o tém! bo inaczćj wmieszałaby sie fantazy- 
ja do tój sprawy, a wtedy artykuł ten, byłby 
raczćj dla romansu, niż dla Nowin przydat- 
nym. WAZY 


Odczytawszy artykuł umieszczony pod tytu- 
łem »Słowo o teairzeć w numerze 4tym »Ga- 
zety polskićje, nie mało zdziwiliśmy się, jak 
pan A... Z....... talk sprzeczne i od zdań praw- 
dziwych znawców sztuki tak odróżnione o pani 
Walde mógł powziać mniemanie. — Pan A. 
Z. utrzymuje, że drobne rysy twarzy pani 
Walde nie moga malować uczuć charaktery- 
stycznych; Że przeto niezdatna do trajedyi. — 


Prawda Że drobne, ale — wymowne posiada 
rysy — jćj duże oko pełne wyrazu Życia. Pani 


Walde. która nie kształcac się naśladownic- 
twem Żadnego wzoru, niemajac przewodnika w 
pićrwszych początkach tak trudoego zawodu, za 
drugą raza ukazania się na widowni tak za- 
szczytnie wystąpić potrafiła, musi wrodzony, przy- 
szićj artystce dramatycznćj nieodzowny posiadać 
talent. To tém bardzićj utrzymywać możemy 
postrzegłszy w niej tak odpowiedna akcyję —i 
tak dobra mimikę — jaka nie jednćj doświad- 
czonój aktorki grę i dziś o wieleby podniosła. 
— Mimika jest skała, o która rozbijają się wie- 
loletnie starania aktorów; ona wymaga by arty- 
sta utworzył dzieło pięknćj sztuki. — Lecz — 
cóż będzie przedmiotem jego zdolności i pracy? 
— Własna osoba! — Trudne zadanie — to nie 
martwy głaz rzeżbiarza. — Na swćj twarzy ma 
wyryć te uczucia, które gwałtownie umysłem 
miotaja; w swóm oku wymałować obraz we- 
wnętrznćj myśli; na niém skróślić co drzące ob- 
jawiaja usta. — Sądzę więc, že pani Walde 
poświęciwszy się zawodowi tragiczno-dramatycz- 
pemu — ze wspomnionćj przyczyny z Czasem 
niezwykły szczyt doskonałości osiagnie ; jćj głos 
słaby przez cwiczenie się wzmocni — a chwi- 
lowy jednoton przemieni się w dobrą deklama- 
cyję. — Powtarzamy tu jeszcze raz słowa sztuki 
świadomćj publiczności, że scena Iwowska przez 
jéj odjazd wielkiegoby doznała uszczórbku. 
Justus. 


Odpis na słowo o teatrze pana A... Z....... 
umieszczone w „Gazecie Lwowskićj' z d. 
9. stycznia 1640 r. 

Każda krytyka jest dobra, jeżeli jest... 
dobra . . « Od lat ośmiu zostając przy teatrze 


tutejszym, starałem się zawsze odpowiadać go- 
dnie mojemu powolaniu ; dyrekcyja teatralna wić 
niezawodnie lepićj niż pan A. Z., do jakich ról 
jestem zdolny , gdyż w poruczaniu mi ról wszel- 
kiego rodzaju, niezawiodła się jeszcze, chociaż 
nie każda mojćj indywidualności odpowiadala. 
Skład albowiem towarzystwa wymaga, iż często 
brać muszę role, do których mnie ani chęć ani 
zdolność moja nie powołuje, za cobym raczej 
pochwały, a nie nagany był godzien. — Pan A. 
Z. wymierzył na mnie pocisk tak dotkliwy a 
razem niesłuszńy, iż odeprzćć go, uznałem za 
powinność. Nigdy ja nie lękałem się nawet 
najsurowszćj krytyki; ale czyż można w tak 
mało znaczącćj roli, jak Karol w Waryjatce , 
ocenić rzeczywiste zdolności aktóra? Od jakto 
dawna pan A. Z., jeźli się zapytać wolno, wy- 
stąpił na świat krytyki? Przyznaje mi postępy, 
które go omylają poniekąd z prawda ; albowiem 
jeszcze w roku 41830 już pisma publiczne w 
celmiejszych rolach kochanków, przyznały mi 
wszystko, co tylko na pochwałę artysty zasłu- 
guje: »Kuryjer Polskie z d. 15. kwietnia 1830 
roku, »Kuryjer Warszawskis z d. 23. stycznia 1 
więcój innych; na ostatek kilkakrotne pochwaly 
w »Kuryjerze Litewskim« (a) a szczególnie z d. 
41. grudnia r. 1834. są tego dowodem. — Je- 
želi pan A. Z. żąda przekonania, niech raczy 
się zgłosić na Halickie pod nr 308, chociażby 
bezimiennie, a otrzyma odemnie wspomnione 
gazety; z nich to może powziąć obszówniejszą 
wiadomość, z jakiego punktu grę aktora roz- 
ważać należy. — Figure moję przekształcić jest 
rzecza niepodobna. — Dla tego wielce będę obo- 
wiązany panu A. Z., jeżeli raczy zupełnie za- 
niechać dla mnie swych pochwał, jakoteż i na- 
gan, które częstokroć mijając się z prawdą, jak- 
kolwiekbadź 
ganę, na którą w oczach większćj części pu- 
bliczności nie zasługuję. Reymers. 
REZ ZZ ZZ ZZ ZE 
Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
(Z korespondencyi prywatnej.) 


Nowy Sącz d. 10. stycznia 1840. Dopićro 
od dwóch tygodni mamy tu stałą zimę; śniegu 
dosyć spadło, a mrozy dochodzą do 20. stopni. 
Pora ta służy do wymłócenia koniczyny, któréj 
w okolicy naszćj jest podostatkiem. Producenci 
mając już gotową radziby sprzedać; lecz pa- 


a) W Wilnie roku 183% odegrałem 12 ról gościnnych. 
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ściągneły-by na mnie tylko na- ' 


miętajac przeszłoroczne wysokie ceny, żadają cią- 
gle wiecćj, niźli spekulanci, stosując się do za- 
granicznych obrotów, płacić moga. Tym sposo- 
bem czas najlepszy do jćj pozbycia bezskutecz- 
nie upływa , na handel bowiem do Anglii tylko 
jeszcze przez cztóry tygodnie kupować można, 
a gdy się tamże koniczyna styryjska i czeską, 
gdzie jakość i ilość lepićj się niź u nas udała, 
zaopatrzą, od nas jéj więcćj potrzebować nie 
będą. Pożniejszy wywóz do Węgier, jak do-. 
świadczenie nauczyło , ile nieznaczny, nigdy dro- 
gości nie sprawi; z pewnościa wiec ku wiosnie 
na znaczne spadnienie ceny liczyć można. Dzi- 
siaj płaca tu za korzec 20 do 22 zr. m. k., 
jest to cena dosyć odpowiednia, ileże bywała 
po inne poprzednicze lata i po 12 zr. m. k., 
zaś taka jak zeszłego roku, raz tylko w kilka- 
naście lat wydarzyć się może. 

Korzec pszenicy płacono na dzisiejszym tygo- 
dniowym targu po 4 zr. 24 kr., żyta po 3 zr. 
36 kr., jęczmienia 2 zr. 48 kr., owsa 1 zr. 18 
kr. m. k. — Wódka stoi garniec okowitćj o 30 
stopniach po 40 kr., szumowćj o 20 stopniach 
po 24 kr. m. k. i tylko na miejscowe potrzeby 
handel tak zbożem jak i wódką jest ograniczony. 

Wiedeń dnia 7, stycznia 1840. Handel 
wołmi. Ilość wołów jest tak na targach tutej- 
szych jak szoprońskich dosyć znaczna i jakość 
dobra; byłe bowiem na ostatnim targu szoproń- 
skim do 600 sztuk wołów i płacono stosunkowo 
do wagi od cetnara po 39 zr. w. w. bez procen- 
tu; tutaj zaś stoi cetnar po 38%, do 40 zr. w. 
w. bez procentu ; wzmiaukowany bowiem w Nrze. 
1. tćj sGazetyy Mołdrzyk z Cieszyna sprzedał 
swa partyję wołów, 119 sztuk z 9 brakiem, kom- 
panii rzeźników Ilaubner i Fischer, cetnar po 
40 zr. w. w. bez procentu; zaś brak po 38% zr. 
w. w. i odważył parę z czoła po 1228 funtów, 
których jakość była 87 funtów łoju na regie; 
para braku zaś ważyła 1058 funtów. Pomimo 
tak dobréj ceny i dobrego odważenia, uskarzał się 
właścieiel, Że stracił Woły te miały być z pa- 
stwiska pp. Hrzysztofowiczów., 

Ilandel wódką. Płacą przed rogatkami sto- 
pień po 58 kr. za 302, zaś za wyższy stopień po 
4 zr. w. w. Iiupnai sprzedaże w większćj ilo. 
ści od początku zimy nie były jeszcze zawarte, 
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Jutro: Lampart uliczny paryzki, komedyja ze śpićw- 
kami w3 aktach. 
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Dodatek nadzwyczajny do Nru. 6. Gazety Iiwowskiej. 


a to z przyczyny, iż odbyt miejscowy w kraju 
znacznie się zmniejszył, a jak spekulanci twier- 
dzą, pokój w Hiszpanii wywarł rozstrzygający 
wpływ na zatamowanie tego handlu. 


Kolćj żelazna północna. Od czasu otwo- 
rzenia kolei de Berna do ostatniego grudnia 1839, 
wypadł Ksutek, iż liczba osób jadacych była 
161,965, a kwota, która wpłynęła do kassy, wy- 
niosła 231,535 zr. m. k. 


s Warszawa d. 15. stycznia 1840. Na ostat- 
nich targach warszawskich i praskich płacono za 


korzec Żyta zł. 11, pszenicy zł. 25 gr. 20, jęcz- 
mienia zł. 14 gr. 22, owsa zł. 7 gr. 24. (K. W.) 
Kurs giełdy warszawskićj d. 3. stycznia 1840: 
Za wesel na 450 zr. do wypłacenia za 2 mie- 
siące w Wićdniu żądają 617 złp. daja 616 złp. 
15 gr. Za dukaty holenderskie od r. 18381 do 
1836 żądają i daja złp. 19 gr. 46; za listy za- 
stawne białe bez kuponów (wartość kuponu gr. 
4) żądaja złp. 97, daja złp. 96 gy. 15; za listy 
zastawne nowe Żadaja złp. 96, daja złp. 95 gr. 
20; za obligacyje udziałowe żądają złp. 428, 
dają złp. 427; za certyfikaty banku lit.” B. za 
zł. 200 dają złp. 167. (G. P.) 


Wykaz porównawczy zabitego we Lwowie bydła rogatego w latach 1838 i 1830. 


W roku 1848 W roku 1859 | Przeto 
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Wykaz spławu Dniestrem koło Zaleszczyk 
w roku 1830, 
Według szczegółowych doniesień zaleszczyckich 
W »Gazecie» naszćj w ciągu roku 4839 umiesz- 
czonych, spławiono w tymże roku Dniestrem ko- 
ło Zaleszczyk ogółem: gałarów 24, promów 9, 
tratew 189 zbitych z 13,256 jodeł, krokiew 938, 
tarcic miękkich 58,483, bali miękkich 4400, 
dranie 344,000, łat 152%, kóp, gatów 3,615,000, 
rzewa opałowego sagów 24; — co razem wy- 
nosi wartość pieniężna (według cen zaleszezyc- 
tich) do 80,000 zr. mon. konw. 


Nowo wynaleziona massa śklista , 
łatwo płynna, jako powłoka do roz- 


licznego użytku. 

(W wyjątku z Oek. Neuig. u, Verh. nr. 28 z r. 1839.) 

Wynalezienie massy. śkłisićj łatwo płynnćj 
(Wasserglas) wiaoiśmy radzcy górniczemu J. H. 
Fuchsowi, profesorowi chemii i mineralogii 
przy uniwersytecie w Mnichowie (stolicy Bawa- 
ryi) Ta śklista massa złożona jest z krzemion- 
ki ipotażu; ma ona wiele nieocenionych własno- 
ści, i z tego powodu może być bardzo korzy- 
stnie do wielu zwyczajnych potrzeb użyta. 


— 2 


Najgłówniejszą tćj massy własnością jest, że 
skoro stwardoieje zamienia się niejako w sklo, 
które w zetknięciu z woda w zwyczajnćj tempe- 
raturze Żadnćj nie ulega zmianie, ale przez czas 
niejaki w wodzie gotowane, staje się massa plyn- 
ną, która znowu do pewaego stopnia zagęszczo- 
na nabićra skrzepłości galarety, a wtedy rozsma- 
rowana pędzlem na drzewie, płótnie, BRE 
it. p. prędko wysycha, i staje się trwała sk istą 
powłoka, którćj ani woda nie zmyje, ani powie- 

r: ie naruszy. 3 
eis kopali i fabryki hr. Wilhelma 
Wurmbranda w Weissgrón w Czechach 
ma przywilćj wyłączny na wyrabianie Ea JĄ 
płynnego. Puszcza ona tę mase W nan el w 
flaszach glinianycn z obszernym otworem; jest 
ona w nich w stanie gęstym na kształt galarety, 
tak, Że za otworzeniem i przechyleniem flaszy 

i leje się. b m 
£ Die. iaoa na raz jak tylko maléj ilości 
tëj galaretowćj massy, dość jest ubrać ij R 
z flaszy. Chcąc zaś większą jéj ilość wydobyć, 
stawia się flaszp przy ciepłym piecu, lub $ npa- 
da w ciepłą wodę, a wtedy stanie się tak date- 
ce płynną, Że ją z flaszy łatwo wylać można, 

Prawie zawsze lepićj jest użyć tćj massy nicco 

ieploaćj, lubo i to nie Koniecznie. 4 
ORO w massę dobrze rozrzedcić, trzeba ja 
naprzód ogrzać, potém dolać wody ciepłćj i do- 

rze rozmieszać. 

"W stanie galarety można ja długo bez zepsu- 
cia przechować, Rozrzedzona zaś traci za przy- 
stępem powietrza na swćj dobroci ;. dla tego ag 
tyle tylko na raz z flaszy wydobywać należy, ile 
się zużyć zamyśla. Jeźliby mimo tego co po- 
zostało, to trzeba wlaé w flaszę i szczelnie zat- 
kać, a nie zepsuje się. i . 

Opiszemy teraz rozliczne z pscyania tego nie- 
ocenionego wynalazku, życząc aby i u nas w 
Galicyi zapróbować go chciano: _ a 

I. Jako powioka zabezpieczająca 
od ognia, drzewo, płótno i inne pal= 
me przedmiotyu Drzewo , słotna, papiór, 
płótno i t. p. kilkokrotnie tém płynoaćm śkłem 
powleczone, nie chwytają płomienia, a włożone 
w najtęższy ogień tylko się zwęyla. Wszelkie 
budowie, jak n. p. fabryki, teatry, kuźnice, staj- 
nie, slodoły i t.d można zabezpieczyć od ognia, 
powlokiszy wszystkie ich palne części, tą śklistą 
massa, — To powlekanie uskutecznia się trzy do 
sześciu razy, a to wedle mniejszej lub większćj 
palności przedmiotu. Drzewo staje się tym spo- 
sobem na swśj powierzchni jakby ześklone, i 
zyskuje na trwałości. 


Co się tyczś powlekania drzewa, to na to u- 
ważać należy, aby na najpićrwsza powłokę nie u- 
Żywać zbyt zgęszczonćj massy, bo by nie wsiękła 
należycie w drzewo i nie długo by trzymała. Naj- 
lepićj jest brać na pićrwsze powleczenie miesza- 
ning zrobioną w cieple z trzech części massy 
śklistćj i jedoćj części wody, Do powlekania trze- 
ba mićć twardy pędzel, który po každém użyciu 
w wodzie się wyplókuje. Każda powłoka powin- 
na dobrze wyschnąć, za nim się na nićj da dru- 
ge; przy suchém powietrzu potrzeba do wyschnie- 
cia 20 do 24 godzin. — Dobrze jest przydać do 
tćj massy, jakićj substancyi w proszku, która zara- 
zem farbę zastąpić może, jak n. p. kołktotaru, 
okry, kródy, glinki, proszku śklannego miałkie- 
go it d. Ten ostatni polecamy szczególnićj tam, 
gdzie najwięcćj jest niebozpieczeństwa od ognia, 
jak n. p. do dachów gontowych. Atoli na pićr- 
wszą i ostatnia powłokę bierze się w takim ra- 
zie samćj massy śklistćj bez Żadnćj przymieszki. 
W teatrach daje się taką powłokę nie tylko czę- 
ściom drewnianym, ale nawet i płóciennym, ja- 
koto: kurtynom, kulisom i t. p-, a naweti sznu- 
ry napawa się tą massa i potóm jeszcze nią po- 
wleka. Prawda Że płótno cokolwiek ód tego stę- 
żeje, ale zawsze jeszcze da się ono łatwo zwijać: 

Do sześciokrotaego powleczenia powierzchni 
drewnianćj mającćj 40,000 stóp kwadratowych nie 
wyjdzie więcćj jak 700 do 800 funtów tćj mas- 
sy ślklistćż (czyli na 1 stopę kwadratową -prawie 
24 łótów.) 

Chcąc płótnu dać taką ślilistą powłokę, nacią- 
ga się je'w ramach i smaruje grubym pędzlem, 
w roztworze z 8 części massy śklistćj i jednćj 
części wody maczanym. Gdy ta piórwsza powlo- 
ka wyschnie, daje się jeszcze dwie lub trzy po- 
włoki, tylko nieco gęsisze. Dobrze jest w takim 
razie przymieszać Yia część glejty (Bleigldtte) 
w mialkim proszku. 

Jeszcze lepszy sposób rzyrządzania płótna jest, 
nie powlekać go tą massa sklista, lecz napoić nia 
i to przy miernóm naciskaniu; to zaś najłatwiej 
uskutecznić , przeciągając płótno pomiędzy dwa 
walce w rozrzedzonćj massie śtdistćj obracające się. 

Przyrządzone w ten sposób płótno nie tylko 
Że mie traci na mocy, ale owszem staje się trwal- 
szóm ; jest ono zupełnie bezpieczne od ognia, i 
wytrwa bardzo długo na dószczu. — Do przy- 
tłumiania i wstrzymywania ogniu w czasie poża- 
rów, na Bulinie dla osób gaszacych , — w nie- 
których razach na dach wody nieprzepuszczają- 
cy, trwały i bardzo lekki, — na nasnioty i do 
wielu innych celów płótno takie bardzo jest przy- 
datne. (Cigg dalszy nastąpi ) 
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